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P r s o d p S s t a
r-yjmtsje si<j w Księgarni Jómcita CzxcaA pray Głównym 

Rynku Nr. 468.
P ie n ią d z e  przesyłają się franco pocztą w p r o s t  do b ióka 

uxPKDYCTT c z a su  wyraziwszy na kopercie: „ p r e n n m e -  
r a c y j n e  p i e n i ą d z e . *

P r z y j m ą  J ą  s i ę
ogłoszenia , rozpraw y  odezwy wszelkiego rodzaju. 

doniesienia  literack ie , księgarsk ie , handlowe , przemysłowe 
rolnioze itp.

: WtaDOissEOTA tyczące się sprzedały, kupna, drier ław itp. 
S s  o p i a t ą

o d  rńerssa pstytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 gr. 
afjtąpae po 8 grosze — z dopłatą 10 krajoarów za kałdą 
psłfikaoyą ca stępel rządowy.

L i s t y
niefrankotsene nieprzyjmują t i f , wyjąwszy od stałych lub 

znanych korespondentów.
Nnmer pojedynczy kosztuje 10 groszy.

lila k ó w  14 listopada.
Dzienniki warszawskie przyniosły nam pod da­

tą : Petersburg 22go  października (3  listopada), 
Manifest Cesarski w następującym tekście:

Z  Bożej łaski 
M Y  M IK O ŁA J P IE R W S Z Y ,

Cesarz i Sam ow ładzca W szech Hossy i,
Król Polski, 

i t. d., i t. d., i t. d.,
Czynimy wiadomo powszechnie.

Manifestem Naszym, wydanym w dniu 14  czerwca 
bieżącego roku, obwieściliśmy ukochanym poddanym 
Naszym przyczyny, które N«s spowodowały do wy­
magania od Porty Ottomańskiej t rw ałego  na przy­
szłość zapewnienia świętych praw  Kościoła P raw o ­
sławnego.

Zarazem , zawiadomiliśmy, że wszystkie starania 
Nasz ; ku skłonieniu Porty środkami przyjacielskiego 
przekonan a do uczuć prawości i sumiennego wyko­
nania traktatów, pozostawały próżnemi, zkąd uzna­
liśmy za rzecz niezbędną, posunąć wojska nasze 
w Księstwa Naddunajskie. Ale dopełniając krok ta­
kowy, zachowywaliśmy zawsze nadzieję, że Porta 
uznawszy swoje b łędy nieomieszka wypełnić s ł u ­
szne żądania Nasze.

Nie ziściły się Nasze oczekiwania.
Napróżno nawet główne Mocarst r a  Europy usiło­

w a ły  swojemi przełożeniami zachwiać zacięty upór 
l t z ą d u  Tureckiego. N a jednaw cze zabiegi Europy, na 
N a s z ą  wyrozumiał ść ,  odpo wiedział on obwieszcze­
niem wojny i j ro k k m  cy ą ,  napełnioną kłaroliwemi 
na łlossyą zaskarżeaiami. Nakoniec przyjawszy do 
swych szeregów buntowników ze wszystkich krajów, 
P o rta  w szczęła  ju ż  na Dunaju wojenne działania.

liossya w y z w a n a  je-it do boju : je j  po zosta je— po­
łożyw szy  ufnrść w B gq,— uciec się. do s i ły  oręża, 
ażeby zmusić P o r tę  do w ykonania  trak ta tów  i zadość 
uczynienia za obelgi, klóremi odpowiadała na naj-  
b rdz ej umiarkowane żądania Nasze i na słuszną 
troskliw ość Naszą w obronie ca Wschodzie W iary  
P ra w o s ła w n e j ,  którą wysrnaje też i na ód Ruski.

M a m y  mocne przekonanie, że  N *si w ierci poddani 
połączą  się z Nami w gorących modłach do N ajw yż­
s z e g o ,  iżby prawica Jego pobłogosław iła  oręż, pod­
niesiony przez Nas za św iętą  i s łusz  ą sprawę, któ­
ra  m iała zawsze gorliwych obrońców w bogobojnych 
przodkach Naszych. „W  Tobie Panie -zaufałem, 
niech sie nie poios'ydze na wieki.“

Dan w Carskimi Siole w- dniu S20go października, 
lata od narodzenia Chrystusa Pana tysiąc cśmset 
pięćdziesiąt trzeciego, panowania Naszego dwudzie­
stego ósmego. i

Na oryginale w łasn ą  Jego Cesarskiej ^
podpisano:

Czytamy w Debatach :
Mówiono wiele o zupełnej zgodzie czterech mo­

carstw  i jakiby kierunek obra ła  Austrya w raz i ,  
europejskiego zaburzenia. Zdaje  s ię ,  że w grunci 
n iew ahała  się nigdy Auslrya co do kierunku sw j 
polityki. Cyrkulsrz czyli okólnik który rząd austry- 
acki w y s ła ł  do swoich ajentów z a g r a n i c z n y c h  pod
datą 17go p ździernika zawiera następujące oświad­
czenie: , , .

„J .  C. Mość wierny swemu systems owi pokrjowe- 
-mu, nie w a h a ł  się ani chwili co do kierunku postę­
p o w a n ia  który mu zakreślała  jego po^m nosć w no- 
” wej fazie w ja k ą  w esz ła  spraw a Wschodnia. Tek
„długo jak interesa własnego P*nstw^ e p i a n i e  
„pośrednio wojną zagrożone, J .  C. j*1" j  ” . 
„neutralnym, a to tern w ięce j , że oświadczenia y -  
„raźne i ponowione dworu rossyjskiego nadają zu- 
„pełną pewność, że mocarstwo to niemyśli wcale na­
p u s z a ć  nietykalności państwa ottomańskiego ani tez 
^najwyższej zwierzchności Sułtana.^

Dzienniki francuskie i niemieckie podają nastę­
pującą notę urzędową przesłaną od W . Porty do 
pełnomocników Austryi i Prus pod datą 18 mucha- 
rem u l270(j21  października 1 8 5 3 )  a oznajmia­
jącą im wejście flot sprzymierzonych do Darda- 
nellów.

Rzeczą je s t  powszechnie wiadomą, żeR osya g w a ł ­
cąc traktaty przez zajęcie Księstw Naddunajskich 
pop- łn i ła  akt dający powód do wojny, i zmusiła W . 
Porfę do wzięcia s:ę do orę^a vv obronie praw swych, 
przez stawianie trudności ws«tikiego rodzaju wtedy, 
gdy rząd otomsński życzył sobie utrzymania pokoju, 
a idąc w przeciwnym kierunku trzym ał się postępo­
wania pełnego zgody i umiarkowania.

Na mocy traktatu z cieśniny Dardanelów i
morza Czarnego zamknięte byjy  okrętów wojen­
nych obcych, lecz stan wojny sprowadzony aktami 
gabinetu rosyjskiego postawił p 0rtę w konieczno­
ści użyć dobrodziejstwa prawa istniejącego dla niej 
w tej koiiwencyi, i hrancyi i Anglii, dwóch wy­
sokich s p r z y m i e r z e ń c ó w  Forty zaproszone zostały
do wejścia w cieśninę Dardanelów. Firmany potrze­
bne ku temu wysłane zostały  d0 gubernatora cieśni­
ny, i odebrałem rozkaz od J .  Mości S ułtana aby 
W aszą Excelłencyą urzędownie zawiadomić o t..m 
postanowieniu jako reprezentanta dworu austryackm- 
g )  (p ru sk ie g o ) ,  który w zw yż pomieniony traktat 
podpisał. P rzy  tej sposobności chciej W asza  E xce- 
ieneya przyjąć wyraz wysokiego mego poważania.

(podpis.)  Reszyd.

K orespondencja  A ustryacka  pisze:
Jour. des Debais z 7  b.^m. og łasza  w liście korespon­

denta swego z P i  ra projekt noty, Czas Nr J£58, który 
c. k. internuncynsz w Konstantynopolu bar. B/uck w rę ­
czy ł  W . Porcie w d. 20  października. W  dalszym 
toku tego artyku u ,  pomiędzy powodami jakie nak ło ­
niły rząd turecki do odrzucenia „tego now egj pro­
jektu*, przytoczono pumiędzy innemi: w czasie kiedy 
takowy w imieniu j a k smowioao, czterech mocarstw 
przedłożony z o s ta ł ,  nadeszły od Francyi i Anglii 
r a d y  ( w  s k u t k u  w y ja ś n ia ją c y c h  d e p e s z y  h r .  N e s s e l ro d e  
do wiedeńskiego projektu u ty j ,  a h y  w ie d e ń s k ie j^ n o ty  
nie przyjmować.

Nie spierając się o autentyczność projektu nety o- 
głoszouego w Debatach , mamy sobie za obowiązek 
sprostować to co w tem przedstawieniu mylne. Sam 
już ty tu ł tego pif-ma powinien by ł przekonać, że c. 
k. internuneyusz nie mógł go formalnie wręczyć P o r-  
cie, gdyż ja k  wiadomo, praw dziw a tyLo nota nie 
zaś jej projekt ma cechę i znaczenie dokumentu dy­
plomatycznego; jascem jes t  również pod względem 
podobnego zapatrywania się F ran cy i,  Anglii i Prus, 
że myślano o jednozgodnej nocie, nie zaś o jedno­
stronnej tylko austryackiej.

Rzeczony projekt noty niechby sobie by ł  poufnie 
lub urzędownie dosta ł się do rąk którego ministra 
tu re ik e g o ;  nie ma tu potrzeby rozbierać przez kogo. 
Projekt mieści w sobie rezultat narad ołomunieckich 
i przyjęty by ł przez Austryę i Prusy  do odpowie­
dzi. Poniew aż Francya i Anglia odmówiły przyzwo­
lenia sw ego , a c. k. gabinet dz ia łać  jedynie chciał 
wspólnie z wszystkiemi przyjaznemi mocarstwami, 
przeto pomieniony projekt noty nie b y ł  wcale notą 
dyplomatyczną, a  zatem nie był Porcie przedłożony 
urzędownie, a tem mniej zawarte w  nim propozycye 
lye mogły być zalecane w imieniu czterech mocarstw. 
Ze Turcy a projekt ten postanowiła poczytać za „nie 
b y ły“ ja k  to donosi korespondent Debatom, tem po- 
dobniejaze jes t  do prawdy, iż poprzednio wyjaśniono, 
że nigdy jej takowy urzędownie nie by ł  doręczony. De- 
cyzya przeto całkiem by ła  zbyteczną.

A przecież myśl stanowiąca podstawę tego pro­
jektu noty, rezultat starań pokojowych Austryi w U- 
łomuńcu jes t  w tej chwili znakomitym momentem 
w sprawie wschodniej. Wypowiedzenie wojny przez 
T urcyę, nadeszłe  dopiero po naradach w obozie o ło - 
munieckim, nic w takowych na szczęście nie zmie- 
n i ło , gdyż Rosya koncessyj swoich zrobionych w 0 -  
łomuńcu nie cofnęła. W prawdzie te raz ,  kiedy obu­
stronnie wojna wypowiedziana i rzeczywiście rozpo­
częta ,  zaw arcie  pokoju nie może zdaniem c. k. ga­
binetu nastąpię przez samą tylko wymianę not mię­
dzy W . Portą a dworem ces. rosyjskim. Natomiast 
zyskano tu co do materyalnej osnowy tych koncessyj 
dogodną w ogóle podstawę do bezpośrednich między 
obu państwami układów, za ktoremi również zgodnie 
oświadczono się w P a ry ż u ,  Londynie i Berlinie, tak 
iżby można tu liczyć na wspólną tych Wysokich dwo­
rów pod tym względem pomoc; a  podstawa ta zbli­

żając nadzwyczajnie ku sobie 
znacznie u ła tw ia  porozumienie.

żądania obu stron,

Pisze Tim es:
Wiadomości, które ze wszech stron nas dochodzą 

przedstawiają sprawę wschodnią jakby na ukończe­
niu. W praw dzie powiedzieć nie można aby wojują­
ce strony pogodziły się już były, i nie jes t  pewnem 
aby pojednanie S ułtana z Cesarzem rosyjskim poło­
żyło  koniec operacyom armii tureckiej. Ale to zda­
je się być pewnem, że warunki pokoju takie jakie 
Rosya przyjąć może, a zawierające oraz rękojmie od 
Europy w ym agane, i zastrzeżenia zaw arte  w mody- 
fikacyach przez Turcyą uczynionych, że takie w a ­
runki zredagowane zostały  przez dyplomatów, któ­
rym negocyacye były  polecone. Możemy zapewnić 
jednem słow em , że Rosya gotową jest do przyjęcia 
warunków proponowanych przez mocarstwa europej­
skie, # )  lecz usposobienie to niesprowadziło jeszcze 
pokoju. Przeciwnie: kroki nieprzyjacielskie rozpoczę­
ły  się istotnie i namiętności powstrzymywane w chvrsli 
rozpoczętej agressyi wybuchnęły właśnie wtedy, 
gdy agressya według wszelkiego podobieństwa co­
fniętą być miała.

Należy zatem zdać sobie spraw ę z owej anomalii 
w stanowisku szczrgólnem przez Turków zajętem 
w obec swych sprzymierzeńców i swych nieprzyja­
ciół. W iedzą oni bardzo dobrze, że mocarstwa za­
chodnie, chociaż nie są żadnym traktotem zobowią­
zane do utrzymania nietykalności państwa Ottomań­
skiego, są  jednakowoż tak dalece w spór ten wmię- 
8zsne, że niemogą odmówić udziału  swego nawet 
materyalnego jakiekolwiek byłyby okoliczności, w któ- 
rychby Turcya od nich takowego żądała .  Zatem 
idzie, że jakikolwiek będzie wypadek kampanii nad 
Dunajem, p a ń s tw o  Ottomańskie nic nieryzykuje. P r z e ­
g ra n a  w prawdzie p r z e z  ks. Gorczakowa mogłaby 
walkę niezmiernie p rzed łużyć ,  dodając do zamiarów 
Rosyi c a łą  narodu teg,> dumę; jak również przegra­
na przez armią ottomańską niemiałahy innego rezul­
tatu, jak  tylko bezskuteczny wylew krwi. Lecz w szy­
stkie te uwagi nie są  takie aby w p ły w  wywierać 
mogły na rząd który jest zapewniony o protckcyi 
w razie nieszczęścia, a który życie ludzkie niema 
w wielkiej cenie.

Z  innej strony, skoro operacye wojskowe zaspaka ­
jają raz namiętności ludu, drugi raz gniew słuszny 
Turków, przeto rząd Ottomański nie będzie się spie­
szy ł  w przyjęciu warunków pokoju. W arunki te 
nigdy nie będą iść dalej, jak ew akuacya księstw i 
protekeya przeciw interwencyi rosyjskiej. Z a  pomo­
cą więc wojny, Dywan wzmacnia wewnętrzne swoje 
położenie, a nie może nic stracić prócz żołnierzy. 
To też lubo powierzchownie udaje on wielką powol­
ność na wszelkie Europy życzenia , nie życzy sobie 
bynajmnićj przeszkadzać biegowi rzeczy nad Du­
najem.

Europa w  całój tej sprawie niema innego celu, jak 
tylko przeszkodzić powiększeniu się niebezpiecznego 
jednego państwa i utrzymać nienaruszoność p aw a na­
rodów. Może praw dę mówiąc, ani jeden ani drugi 
z tych celów niewymaga aby kroki nieprzyjacielskie 
usta ły  na W ołoszczyznie, lecz na utrzymaniu pokoju 
polegają wielkie interesa. W  tem położeniu w  j a ­
kiem są  stosunki polityczne na kontynencie nikt zape­
wnić nie może w jakich  granicach wojna da się za­
trzym ać, ani też jakie będą jej następstwa w razie 
gdyby europejską się s ta ła .  I dlatego przez wzgląd 
n» te interesa ganimy postanowienie Turcy>. Gniew 
jej bezwątpienia je s t  bardzo naturalny, ale m«źe on 
się stać fatalnym dla tych ,  którzy żadnego don po­
wodu niedali. Omer pasza może z r o b i ć  wiele złego 
Europie, nie zrobiwszy n iez łeg o  Rosyi.

Porta nie czyni roztropnie polegając z ytme na tej 
polityce; jeżeli bowiem Europa połączona może sku­
tecznie bronić Turcyi przeci w agresyi sąsiedniej, to 
nie wypada z tego bynajmniej aby państwo Ottomań­
skie pozostało w ręku Tur o w, w razie gdyby do o- 
stateczności rzeczy PrzyJ . miały. Jednym z  naj- 
prawdopodobniejszyc rezultatów wojny powszechnej 
i zmiany w karcie nropyj byłoby wypędzenie Tur-

•jM anifest Cesarza wszech Rosyi nie był jeszcze dnia tego zna. 
nym Timuowi, * P. R,
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p rzek o n a łb y  się  ed razu  ja k  dalece postępow anie  jego 
b y łoby  nierozsąduetn . W  stan ic  rz e c z y  w  jakim  są
d z is ia j ,  T u rcy  o trzym ać mog^ w scy stk o  c z “go ż ą ­
dali bez posuw ania dalej k roków  n iep rzy jac ielsk ich . 
Kam  pacia  nienioże po lepszyć  ich p o ło ż e n ia , a może 
je  znaczn ie  p o g o rszy ć ; po w tarzam y  bow iem , że  re ­
zultatem  na jw ięce j do p ra w d y  podobnym w ojny  e u ­
rop* js k ie j ,  b y łoby  zn iszczen ie  pań  tw a  tureckiego.

JKorespondencya Czasu.
W i e d e ń  12 listopada. 

u> Sta tuta orgamzacyi politycznej dla tych prowincyj
które jeszcze takowój oczekiwały, otrzymały najwyższa 
sar.kcyą i wkrótce ig ł.szonem i zostaną. * 8JV* M  

Kwestya wschodnia zajmuje mocno tutejszy gabinet 
Neutralność, jak powiedziałem dawniej, trudna będzie do 
utrzymania jeśli Francya i Anglii otwarcie za Tumyą 
wystąpię. Obawa o podobne wystąpienie wzmaga się. 
yy tn ro g ro d z -e  posłowie francuzki i angielski p rzy rzek a ją  
wojenną pomoc. Floty cafe stanęły 2 t. m. w Bosforze! 
Admirałowie mieli posłuchanie u Sułtana.

Depesza telegraficzna z Paryża 12 t. m. (rano) donosi, 
źe M onitor  podawszy manifest rosyjski oświadcza, źe 
Rosya pogwałciła traktaty i że Porta na zaczepkę otwar­
tą (aggression) odpowiedzieć musiała.

Pogłoski o odwołaniu pana Kisielów z Paryża, i pana 
de Brunów z Londynu zaczynają i tu krążyć.

Jedyną jeszcze drogą do uniknienia wojny europej­
skiej jest rozpoczęcie otwarte b**z oośrednich układów mię­
dzy R >syą i Turcyą. Korcsp. A ustryacka  drogę tę wska­
zuje i poleca. Lecz d je  przewidywać, że takie układy 
nie już notą, lecz traktatem skoń^zyćby się musiały.

Z placu wojny nad Dunajem nic nowego. Potwierdza 
się tylko wiadomość, źe Oltenica pozostała w ręku Ro- 
syan, nie zaś Turków jak mówiono wczoraj.

j  , „ —- ,  mV wasętieio > uzprzęzenie,
wszędzie obojętność. Aby konserwatorskie stronnictwo u 
r-as w naszórn położeniu istnieć mogło, inne trudne są 
warunki ku temu, to wtenczasby tylko było moźliwam, 
gdybyśmy mieli lUlzi, około którychby się inoi kupili. 
Tymczasem Bóg takich ludzi mm  dziś odmówił, mamy 
obywatel?, którzy p-scą j zasługą zdobyli sobie waine 
wysokie stanowiska, alu z |ariHni smutnawi doświadczenia­
mi, zawodami, nie sięgają -)0 prZgwod icUvo. Ludzie wy­
sokich pozycyj speyalnych przez urodzenie i nmjątek, 
którzyby mogli niejako zastąpić brak lub usuwanie się 
pierwszych, nie pojmują swego stanowiska lub za granicą 
ży c e  pędza, lub nie pojmują, źe czern wyższe położenie 
socyalne, tein więcej obowiązków, źe im wyżej kogo Bóg 
postawił, tem ostrożniej hniki w życiu stawiać winien, 
bo przykład zły wiele klęsk sprowadzić może. Trudnem 
to zawsze do zrozumienia bywa, źe każde wyższe poło­
żenie socyalne, to tylko ciężar większych obowiązków, a 
nie przywilój do wszelkich zabaw, do trwonienia czasu i 
pieniędzy.
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Pomnik postawiony w Obrze Ojcu Karolowi Antoniewi­

czowi przez obywateli naszój prowincyi, zrobionym został 
w Berlinie, jak mi opowiedział ktoś, który go już widział. 
Jest to tablica z błękitnawego marmuru z gustem rzeź­
biona, z popiersiem zmarłego en haut relief, popiersie 
podobno bardzo przypomina rysy zmarłego, mimo że rzeź­
biarz nigdy go nie widział, i tylko według licznych lsto- 
grafij wykonał. Napisy na pomniku są d*a, naprzód ła ­
cińsk i, k tó ry  um ieścili je g o  b rac ia  zak o n n i, zaw iera jący  
im ie, nazw isko  z m a rłe g o , da ty  u ro d zen ia , w stąp ien ia  do
zakonu i śm ierci— drugi napis polski poniźój umieścili 
składający, a jest pióra najstarszego wieszcza polskiego: 

Z krzyżem w ręku, m d polskim górujący ludem,' 
Starłeś go i podniosłeś słowa Twego cudem, 
Krzepiłeś go w niedoli, nadzieją i wiarą,
Dla niegoś źył jedynie i dlań padł ofiarą.
DziśCię szuka wTwym grobie, przez łzy widzi w niebie 
I modląc się za Tobą, modli i przez Ciebie.

Dnia 14go b. m. w rocznicę śmierci Ojca Antoniewi­
cza odb«dzie się rzeczywiste poświęcaniu pomnika i ża­
łobne nabożeństwo za duszę zmarłego, na które wiele o- 
sób do Obry się wybiera, kazać w tym dniu będzie po­
dobno ksiądz Aleksy Prusinowski, co tój smutnćj uroczy 
stości świetności dodać musi.

W Poznaniu obecnie bardzo pusto i sm utno, mgliste i 
dżdżyste powietrze listopadowe nie przyczynia się do roz­
weselenia umysłów przygnębionych wielu klęskami publi- 
cznemi i prywatnemi.

Odbywające się sądy przysięgłych nie budzą żadnego 
interesu, wyjąwszy sprawy, na którą dzień dzisiejszy wy­
znaczony, dziś bowiem będzie sądzonym nieszczęśliwy 
młodzieniec, który w chwili szaleństwa, bo inaozój nie 
można przypuścić, zrobił z imach w roku zeszłym, na ży­
cie czcigodnego prałata kapituły naszój księdza kanonika 
Brzezińskiego *).

Około 20go b. m. spodz:ewamy się większego życia 
w stolicy naszój, odbędzie się bowiem natenczas ślub Ja­
n a hr. Mielżyństriego syna hr. Macieja, z hrabianką Kwi- 
lecką, na który naturalnie, liczne rodziny obo jga  młodych 
państwa się zjadą Co do zimy trudno dziś przewidzieć 
czy w jó! ciągu będziemy mieli licznych gości z prowin­
cyj, tern /*e a ł>'cb«ć o licznych wyprawach
do stonc zagranicznych, bo p.,znań nud bo metrów 
nie m asz, a jednego i dru«ie3oby nie było, ani nudów, 
ani braku metrów, gdyby wszyscy, co nie chcą r-a wsi
zim ow ać tu się  skupiali na zim ę. Miastoby z y s k a ło   i
co ważniejszego, wtenczas jedynie, utworzyłaby się jakaś 
zdrowa opinia krajowa, której brak tok zawsze dotsliwie 
czuć się daje, a dla czego? bo dziś się wyrabia, na bru­
ku, w korytarzach oberźowych, przelotnie tu bawiących; 
bo *nie masz domów, około którychby się towarzystwo 
kupiło, k tó żb y  były powagami. Brak konserwatorskiego 
stronnictwa tak widoczny, co nam t k zarzucają, łatwym 
jest do wytłómaczenm. Wszelkim an? rebirtom łstw o się po­
rozumieć, bo chociaż środki mogą być różne , cele zaw­
sze je ne, to jest destrukeya; ale i tego stronnictwa dziś

) Uznany został jako 17letni za niezdolnego do pojęcia 
zbrodni, i azany tylk<> *a przeniewierzenie się na 3 miesiące 
arestu, dozór policyjny itd. ™ n j

S S e r l l n  n  listopada. 
Dnieć nareszcie zaczyna w sprawie wschodniej. Grzmot 

dział nad Dunajem j groźne słowa manifo. tu wojny Ce­
sarza Wszech Rosyj, położyły nareszcie konoc chaoty­
cznemu zamętowi układów dyplomatycznych. Niepodo­
bna do rozwiązania w drodze pokoju spraw a, przechodzi 
neprzekór powszechnym życzeniom Europy pod sąd mie­
cza. Najgorętsi przyji-cielo pokoju, którzy do ostatniej 
chwili, w zaufaniu do dyp lom atycznych  usiłowań i zape­
wnień, z niezach sianym żadnemi wypadkami uporem twier­
dzili, źe do wojny nieprzyjdzie, muszą ucichnąć, prze­
czytawszy gromonośną odezwę cesarską zn a d  Newy. 0 -  
stitnia nadzieja, która im pozostała, przycsepm się do 
prawdopodobnego w obecnej przynajmniej chwili wniosku, 
źe wojna ni “przestąpi granic Turcyi i Rosyi, czyli, te­
chnicznym mówiąc wyrazem, źa będzie lokalizowaną. Ma­
nifest rosyjski wywarł tu , jak się łatw o możecie doro­
zumieć, tóm większe ha opinii w rażenie; im mniej był o - 
czekiwany. Sądzono, źe Rosya utrzymywać się będzie, jak 
można najdłoźój, na stanowisku odpornóm. W idać, źe 
Rosya utrzymała sję na n jdm tylko lak długo, dopóki 
czynnie niebyła zaczepioną przez Turcyą. Dziś w mani­
feście swoim Cesarz oświadczyć może, i oświadcza t*ź 
istotnie, źe Rosya wyzwaną jest do boju. Ponieważ pań­
stwa europejskie w nocie wiedeńskie! wspólnie wystóso- 
wanój pominęły m lczeniom zajęcie Księstw Naddunajskicb, 
zajęcie to nie może być w obec dyplomacyi europejskiej 
uważane, jako zaczepka ze  strony Rosyi, i w o bec  niej 
C esarz  ro sy jsk i mn s łu sz n o ść , jjłiy m ó w i, źe  w yzw anym  
je»i do  boju  f»rzez T u rcyą . ,1r*k słó w  tych zn aczen ie  p rz e d -
stawia się w obec nieofieyainój opinii europejskiej, to inne 
pytanie. \V obec gabinetów Rosya powinna być uspra­
wiedliwioną, przyjmując wyzwanie i wojnę wszelkiemi si­
łami popierając. Drogi puakt manifestu, który wywołuje 
publiczność do zastanowienia się, jest duch religijny, którym 
akt ten jest nacechowany. Nie pow anoby to nikogo dzi­
w ić, bo wszystkie p przednie dokumenta i noty rosyjskie, 
od samego początku wprowadzenia sprawy przed sąd opi­
nii publicznej, duchami tym były przenikniona. Źe Tur- 
cya w duchu tym nieprze mwia, to riie jest dowodem jej 
cyw ilizacji, lecz słabości tak wewnętrznego jak zewnętrz­
nego jój położenia, dowodami, ź. Turcyą w chwili może 
ostatniego agonizinu sw ejo  n e śmie powołać się na w ła­
sną duszę sw oją, na relig ią, na złączone z nią obyczaje, 
zgoła to, co dotąd stanowiło jej życie, i mogłoby i dzis 
jeszcze może podwoić jój siły- Zrzeczenie się to w obec 
otaczającej ją chrzościań«kiój Europy ma ją uratować od 
śm ierci; zrzeczenie się istoty własnego żywota jest już 
samo przez się śmier ,ą. Mówiłem dawniój, źe zradyka-

t * a r y a  9 listopada.
Tego samego dnia w którvm jenerał Baraguay d’Hil- 

hers ruszył z Marsylii do Stam bułu, s r  Edmond Lyons 
wyruszył ze Spithead dla objęcia podkomendy floty an- 
giolskiój w Dardanelach. Wypadek ten dowodzi, źe An­
glia i Francya postępują bez przerwy w jnk najzupeł- 
mejszei zgodzie i źe Rosya zerwać jej nie jest w stanie, 
słusznie czy niesłusznie, sir Edmond Lyons jest uważany 
Z  ? l orda R ^cliffe. Mówią, źe pp. de Cssteloe- 
riie’ii nr7o , T <,!6n.8J  m8‘d by*5 !«kźe odwołani i zastą- 
zastanfii d v n R  k 9 ' lyby ienHrał " ^ ie * admirałowie 
r o n l iS l  P ,  ’ byłoby t0 oznaką, źe polityka eu­
ropejska stała się czysto-wnjenną W tej chwili polityka
zachodnia me straciła jeszcze barwy pokojowói. Anglia 
s.ara się zagodzić spraw ę, stukając tego razu nie do 
Petersburga lecz do Stambułu. W razie omylenia nadziei, 
mówią o kongresie w Londynie. Nim dyplomacya trudno­
ści przemoże, albo pod trudnościami ulegnie, Francya i 
Anglia grożą i gromadzą środki wojenne i dyplomatyczne. 
Dzienniki rządowe francuskie przemawiają dzisiaj jak 
przemawiał niegdyś Siecle i rn^ją w ustach ty lk . po- 
gró*kę wojny. Ctonstiłutionncl ogłosił dwa artykuły 
pod tytułem : D eux civilisations comparees, w któ­
rym porównywając cywiiizccyą rosyjską z turecką, ude­
rza bardzo na R isyą. Język dzienników angielskich wcale 
się nie zmienia. Morning Advertiser i United Service 
Magazine opisują nieprzyjaz ne osobę Cesarza Wszech 
Rossy*. Anglicy stawiając pomnik dla porucznika m sry- 
nar.;i Bellot, robią krok polityczny, pokazujący alians mo­
ralny Francyi i Aogló. Katolicka Hiszp inia posyła na po- 
rnoo Turcyi flotyllę, którą zwiedziła w Kadyxe królo­
wa (?). A ngba, Francya i Hiszpania dostarczają Turcyi 
jen rałów i oficerów. Hiszpania posłała jawnie jenerała 
Prima. Oficerowie angielscy, służący w armiach konty­
nentalnych, lecą bandami do Turcyi. Takie postępowanie 
zachodu zneutralizowało Persyą i Grecyą, i przywiązało 
do Turcyi kkss. Ghikę, Słirbeji i Aleksandra Serbskie-* 
go (?). Jak dawniej słabi a ambitni książęta i ludy chrze- 
ściańskie zostające pod panowaniem tureckiem , żartowali 
z zachodu, tak tera-, go szanują i około Turcyi się ko­
jarzą. Co w takich okolicznościach zrobi Rossya? Będzie 
się starać o poróżnienie zachodu— ale czyli tego doba- 
^  ? rzecz inna. Napoleon III zaprasza p. Kisielewa na 
polowania do Fontainebleau. W obecnych okolicznościach 
zaproszenie p. Kisielewa zdaje się być dziwnem. Jeżeli Na­
poleon III. przeprowadzi sprawę wschodnią j *k za iv<śl t 
odniesie on wielkie moralne zwycięztwo, albowiem i  i! 
siły protestanckiej Anglii na korzyść polityki f r a ^ k b d  
przedewszystkićm katolickiej. Mówią te  m an.fec?! » 1 

“ °“ ck' HB2paoii
P. 8 . Ambasada turecka w Paryżu, odebrała dzisiaj od 

ambasadora tureckiego w Wiedniu depeszę telegraficzną 
o przebyciu przez Tortów  Dunaju pod Oltenicą, pomimo 
oporu jenerała Pawłowa. Rosyanie stracili 400 ludzi. 
Turcy zajęli Oiteaicę i w niój się oszańcowali.

H . . . .  . • • • , . * " a r y ż  9 listopada.
Naj w-żniejszem dzisiaj zdarzeniem w Paryżu i»«t 

szenie w dziennikach zdania sprawy 7 ‘-Vy* " i* - i «<*r fcJS? oSZ»“ r t :
go m uazał, inaczej dzienniki ogfosićby nio były m orfy

li’H i l  zzknzartóm, a z procesu republikańsko-socya-
 ww BIUłWI   w  i r «UVRa> h! l !  J 6*® sP,*kowych. było.nakazanóm. Rząd czuł do-
lizrowana w religijnych w yobrażen iach  swoich Europa nie u w v b if,owań socyalistów przerazi
rozumie reilgijnój strony stanowiska Rosy! w j S ' L f b T l ,  I  ^  ^  na korzyść cesar-
wschodniój. Gdyby chciała sobie przypomnieć dawne S ło - • Lw 8ńie d5Ld(m óm 0ni0R ^ d ° n a.dwokatd v nie b?dlie *«- 
wian, mianowicie Polaków, w .jny z Turcyą, dowiedzia- i „hrdn ? Jzwolonóm. Rząd gotuje nowy proces, który 
W>y się , źe te wojsy zawsze nosiły na slbie Z h i  dul i a n i r ‘ “ 7 °  " 8 JT . , k" rzyŚd 0 sła^ i wysk»k 
cha religijnego. Europa ducha tego dziś już nierozumie i WSP ^i ,d w . Przyb,era postać spisku,
i widzi tylko interesu polityczne i materyalne. Ale Ro I ku aroITo° sęcł7'^ w '?  ,«*,™kcyjn> materyały zbierają. Kil- 
sya duchem tym je st jeszcze całkiem przejęta, i k«źda ' J Cf . 8n  ® Nastąpiły ztąd nowe
wielka wojna przybiera naty chm ias t ,  obok narodowói ce 1 i*, ■! r 'L  _ • j  u. 1 żądanie prokura­
ch) religijną. Cesarz w okolicznościach takich zmuszony P r U ?  f  a e? tu SekwanY. przywieziono do
jest przemawiać do narodu nio tylko jako głowa nańsi™,« mI I  1  spi.kowych aresztowanych w Nantes i

w 7 —  -.amii zmuszony
jest przemawiać do narodu nie tyiKo jako głowa państwa 
ale i jako głową kościoła. Z rozumowań dzienników eu­
ropejskich, oburzających si<?> że Cesarz, mówjąC o woj­
nie, mówi o niój w duchu rolig;J!>ym i wzywa Boga o po­
moc; śmieje się każdy w Rosyi? k°mu dzienniki *f.e wpa­
dną do ręk i, i rozumienie, że reszta świata jogt pogań­
ską, bardzo łatwo w tukiem położeniu rzeczy przyjmuje 
się między ludem. Zresztą manifest Cesarza W szech  Ro­
syi krótki, prosty, jasny, stan°w.cay? groźąy( j e3t w yyr_ 
mie i treści zupełnie odpowięJ|,! P ręd ze  niaoarstwa któ­
re więcój może niż którekolwiek inne świadomeia iest 
swego przeznaczenia i z dróg powołania swego nikomu 
zwrócić się nieda.

Izby zwołane są stanowczo na 28 b. na.
W ielka  k ięźna  Olga, następczyni tro n u  w irtem bergska  

spodziewaną tu jest z wizytą w końcu b. m. h: i
U k l f t H v  l i r t r t . i i . i    _

Mans. U miarkowani republikanie opłakują »zrł Ledru-Rol- 
lina, który narobi wiele ofiar. P. Goudchaux wcale do nie­
go nie należał. Koalicya Lodru-Rolliua z Cavalgnakiem 
była bajką, którą w swym interosie socyabści puścili Po 
za spiskami zdarzają się jeszcze liczne procesa republi­
kańskie. Wczorajszy M onitor  doniósł, źe w trch cza­
sach trybunały osądź ły  i3 tu  eb.iinionveh o obrazę m*'~ 
jestatu ; 7 o śpiewy buntownicze; 4  o 'roznoszenie fa ł­
szywych nowin; 2 o podżeganie nienawiści przeciw rzą­
dowi; i o  sprzedawanie szsrf czerwonych. Dzienniki re ja - 
listowskw podają skwapliwie wiadomości o republikańskich 
procesach zam.lczojąc o slronmksch których rząd w par- 
tyi republikan^kiój zyskuje,

P. de la Gueronnióre wziął dyrekcyą nad Constitu- 
tionnelem  1 le Pays, Conslitutionnel weźmie wkrótce 
l] l? L t0U™ aL de W m vire  U  Pays z a ^ „ i  8̂

się rerona, Miwsa i Uetamarra 
twym sposobem, bo za pomocą pieniędzy. Jak nastąpi
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wyższa przemiana, dziennikarstwo rzędowe przyjdzie do 
stałej organizaeyi w Paryżu. Podobną organizacyą rząd 
przeprowadza po departamentach. Okólnik p. de Persigny 
dotyczył jedynie dziennikarstwa rządowego. Rząd zachę­
ca dziennikarzy do wydawania pism niedzielnych, na spo­
sób angielski, trudniących się mało polityką a wiele rze­
czami ekoBomicznemi i opisowemi. Mówią, że wkrótee 
ukaże się jedno takie pismo pod tytułem: Dimanche. 
Aleksander Du?nas ma także wydawać pismo tygodniowe 
pod tytułem: L e M ousquetaire , ale czysto literackie, 
naśladując pismo angielskie Dickensa.

Rząd skończywszy organizacyą Erupy Opery włoskie'', 
świetnej tej zimy, zajął się podniesieniem Wielkiej opery 
francuzkiej. Wprowadził do niej pannę Cruvelli, która 
swą metodą i złem wymawianiem raziła włoską operę, 
ranna Cruv lli będzie pobierać rocznie 100,000  fr. i bę­
dzie miała prawo do czterc-mieiięoznego urlopu. Gdyby 
nie brak o nieurodzaj zboża i wina, i gdyby sprawa wscho­
dnia nie w-siała rad karkiem, Francya byłaby szczęśliwą 
jak nigdy. Miałaby dużo pracy, giełda jej stałaby wyso­
ko, handel byłby rozległy, teatra byłyby wyborne, za­
bawy letnie i zimowe nieustawałyby, polityka zagraniczna 
byłaby poważną, katolicyzmby się rozszerzał, konserwa­
torska Europa opiniowałaby się na Francyi, b akowałoby 
tylko Francuzom wolności, tego ptasiego mleka dla de- 
mohracyi francuskiej.

Cesarstwo wyjeżdżają do Fontainebleau d. 15, Amba­
sadorowie austryacki i rosyjski zost ii przez nich zapro­
szeni. Księżna Stefania z przyczyny słabości nie uda si# 
do Fontainebleau lecz do Tulieriów, w których zimę prze­
pędzi.

Mam; jeszcze czas pogodny. Wszyscy się spodziewają, 
że tegoroczna zima bidzie świetną. Apartamentów dostać 
niemożna. Teatra są pełne. Ruch po ulicach jest wielki. 
Małe wieczory się rozpoczynaj?. Przez czes wakacyj P a­
lais dc Justice  tak został zrestaurowany, że sędziowie 
zoryentować się w nim niemogą. — Minister Magne udał 
się w tych dniach na targ mięsa sprzedawanego w ka­
wałkach , z którego korzystają biedne rodziny, a którym 
opiekuje się prefekt poii yi, zawsze kcinsyliacyjny i u- 
przejmy a zręczny. Kto niewidział przeszłego roku oko­
lic paryskiego ratusza, juźby ich nie rozpoznał. Rząd 
zwalił parę tysięcy domów, sprostował ulice i bruk świ­
rem zastąpił. Paryźanie się dziwią, że wychodzą z bru­
dów i klitek niezdrowych. Dawna nieporządna i brudna 
maiowniczość starego Paryża, jest zastępowaną p zez stra­
tegiczną symelryą i komfort angielski. Wszystko się zmie­
nia pod czarodziejską ręką Cesarza, % korzyścią dia Pa­
ryża, chociaż z chwilową uiekorzyś ią dia skarbu tniej- 
skiege.

‘Sekwany udał się z Vely paszą na cmentarz 
i C 'ackaise , i wyznaczył miejsce w którym mają 
oyc grzebani muzułmanie umierający w Paryżu.

Celem p r z e p r o w a d z e n ia  uwolnienia gruntowego w  
1 3  obwodach Galicyi m leżących do zakresu admini­
stracyjnego wschodniej Galicyi, w  każdym z tych ob­
wodów ustanowione będą tymczasowe dwie komisye 
okręgowe uwolnienia gruntowego.

W ieden 13 listopada. Czytimy n  Korespondencyi 
A ustryackiej: Wielkie dzieło politycznej i sądowej 
orgamzacyi Cesarstwa bliskimi jest ukończeni . Sto­
sownie do potwierdzonych poprzednio przez N. Pana 
zarysów organizacyjnych, ważna ta praca tyle nie­
zbędna w uregulowaniu porządku r.‘;ec«y i p rzyszłe-  

rozwoju państwa, ukończ ną już zost ła  co do 
większej części krajów Koronnych, głów nie zaś pod 
względem podziału na obręby sądowni* ze, obwody i 
okręgi, tudzież m ejsca urzędowania i osób do sk la ­
do w ładz wchodzących. Miano tu na u «ad :e, aby 
niezmienne punkt,•$ zapatrywania się, z których w y­
chodzono, a temi są dawne uhrbione ludom z nawy- 
knienia formy administracyjno-sądowrgo podziału i 
rozkładu, zachować w odpowiedniej równowadze 
z  okolicznościami nakazanemi przez stosunki nowszych 
czasów i często objawiające się potrzeby, sby bieg 
czynności w ogóle sprowadzić do warunków proste­
go, o ile można zrozumienia i życzeń mieszkań ów, 
a nadto, f>by ob >k przywróć nia odpowiedniej celowi 
i uregulowanej adminis*racyi, mieć na uwadze jak 
największą oszczędność sk?rbn państwa. Uwagi go­
dną korzyścią nowego urządzenia jest, iż przez u- 
tworzenie urzędów okręgowych w miejsce starostw

goiną uw agę, w samej naturze rzeczy rcza.ro, 
ostatnie względną tylko miały i mogły mieć wartość 
jako powstałe pod szczególne/ni, a te.az już usunię- 
tem; wpływam i. Teraz sz ło  o stworzenie trwałego 
dzieł* zgodnie z zasadami organizacyjnemi potwicr- 
dzonemi przez N Pana i w  dniu 31 grudnia i 851  
óbwieszczonf mi, i możemy z pocieszającą pewnością 
oddać się nadziei, iż dzieło przedstawione kwitnąć 
będzie, a zakorzeniając się trwale w umysłach i ser­
cach ludów Auslryi, zwolna korzystne przyniesie o- 
Woce.

Mamy zamiar w piśmie tem podawać wyciągi naj-

, ważniejszych przepisów z ukończonych prac organi­
zacyjnych, i 1 P^rw szy zarys rozpjczniemy od A rcy- 
księstw - Aiż j-ej i W yższej Austryi i księstwa S a lz -  

! burgskiego, gdyz takowe wzięte stanowią obręb ju- 
1 ryzdykeyi jednęgo sądu w yższego krajowego.

_  A cue Z eit d nosi, że w m vy  z d. 8  na 9  b. m. 
banda rabusiów napadła g bronią w ręku trzy w ozy  
kupieckie wracające z targa z Przyrowa pod wsią
Sławiszem  na gościńcu blisko Lionika w  Morawie. 
Rabusie nie mogii jednak dognać wozów i trzy strza­
ły  wymierzone zapewne dla spłoszenia koni lub na­
straszania jadących nie pomogły im wcale.

— W nnc rozkazu naczelnej komendy arm‘i usta­
no wiono n slępójące^ wyasgrodzenia ryczałtow e za 
furaż dlu ko;si tudziez podściołkę na miesiąc od Igo  
listopada b. r. do ostatniego kwietnia 1 8 5 4  r. w A u- 
stryi naszej i kr- ^m bardzko-weneckiem 13 złr. 
w Au try i w yższej, 8 sl burgu, Morawie1, SzJąsku, 
Ksryntyi, K^aiaie, W ybrzeżu, Hurwacyi 11 złr. 
w Styryi 13, w Tyrolu 1 5  vv Dalmaeyi 1 6 , w Cze­
chach 10, w Węgrzech i S łow enii 9 , w Banacie 8 , 
w G ilicyi i Siedmiogrodzie 7 vJr. W zslogsch  z a ­
granicznych; w państwie kościelaem 15 , w Mogun- 
cyi i Frankfurcie n- M. 1 1  w jjim j Rastatt 10 złr.

— Dyrekcya ba u u  naród »wego postanowiła pod­
w yższyć fundusze 'n 'U filialnego eskomptowego 
w Tryeście 0 2<;h na 3%  mii. zły.

—-  Czterech oficero^ tureckich, którzy od dawna 
pobierali nauki w zakładach nau-.owych wojskowych 
w A u sfryi, otrzymał- nakaz yowrotu bezzwłocznie.

— Hr. Tiiun poseł A istryacki w Berlinie miał po­
słuchań e u V  11 wkrótce w yjeżdżt napowrót 
aa posadę swoją. L>op. Ągs c or utrzymuje, że po­
s e ł  przy D worze rrsypkim j(;n. [lr. Mennsdorff-Pouiily 
t iepowróci juz uoTe ersDurg3, j^cz wejdaie do czyn­
nej służby. P ogł.ska  ot>ieg a , że poselstwo w Pe­
tersburgu otrzyma znowu J,r. Fiquelmont, który da­
wniej już tę godność piastował.

& O g s y  st.
K u ry er W arszawski pisze; Od 3go paźlziernika 

Cv - *•) tureckie awaoposty zaczęły  już strzelać do 
naszych przodowych pikiet.— 4go października Tur­
cy zajęli wyspę na Uuaaju, położoną pod zasłoną  
dział twierdzy W iddyna, poza rajonem rozmieszcze­
nia wojsk naszych.— W nocy na 11 tegoż miesiąca, 
Turcy podpłynęli ku kozackiej pikiecie naprzeeiw  
Turtukaj, i zabiwszy wystrzałem jednego kozaka, 
spiesznie oddalili się.—l i g o ,  oddział dunajskiej fl»- 
tylli przybył do Galac, dokonawszy czynu, o któ­
rym już d^na była krótka wiadomość, ale godne u- 
w a g i s ą  n a stę p u ją c e  s z c z e g ó ł* -:  d w om  sta tk om  p a r 0 -  
w y m , P r o t  i O .d  n .ons, i 8 kauou ierak im  łó d k o m  
kazan o  przejść w górę z fzniaiłu do Braiłowa. — 
Flotylla mu dała  przechodzić przed nowo-zbudowa- 
nemi warowniami Izakcai, zamierzano dia uniś;nienia 
daremnej straty, t k się urządzić, iżby st-itki przy­
były n i wysokość siieprsyjac.elskich baieryi dopiero
za nadejściem zmroku. Ale waleczni marynarze pro­
sili, jak o łaskę, pozwolić im przejść mimo Izakczi 
we d .ie .— I tak, statki nasze o gadzinie 8 ‘/2 rano 
były przed f rtyfikseyami tureckiemi, ebrojoemi we 
27  dział. — Din odwrócenia uwagi nieprzyjaciela, 
przjfwięzi no na nasz brz g, pod Satunowa, cztery 
działa.—Turcy pierwsi wszczęli m >cny (gień, na któ­
ry zgodnie odpowiadały nasze statki i baterye nad­
brzeżne.— O godzinie 1 0 % A tylla płynąc w porząd­
ku, w yszła  z pod nieprzyjacielskich strzałów , i po 
kilku gedzmach, przybyła do G lac z małoznaczne- 
mî  uszkodzeuiami.— Miasto Izakczi w więk«zej czę­
ści zg o rza ł, od pożaru, sprawionego naszemi gra­
natami.—-W  nieustraszoności marynarzom nie ustępo­
wali znajdujący się na statkach żołnierze modlińskie­
go pieszego pułku.

_ Czytamy w Journal dc S t. Petersbourg: Gdy 
niektóre gazety zagraniczne niedokładnie zdały spra­
wę z przemówienia p. ministra skarbu, mianego w d. 
3  października do kupców angielskich, w Petersbur­
gu zatniesz ałych, srieszymy ogłosić dosłowny text 
tego przemówienia. Pan rasizm tajny Br.rck wyraził 
mę jak następuje; „Dowiedzieliśmy się, że wszystkie 
listy z Londynu, od tygrdnia odbierane, napełnione 
*ą pogłoskami o wojnie, i że handel angielski jest 
przez to niema?o zatrwożony. Nie wiemy czemu r a s  - 
ray Przyp sać te pogłoski i te obawy. Z e swej stro­
ny rząd c ssy jsk i ma uczucie, iż nic nie u 'z  yrn ił, ro- 
!jy . l e ospr&wiidliwić mogło. Jest on względem A n- 
S r.awsze ożywiony u s p o s o b i e n i a m i  najbardziej u-
przejmemi. Nie możo przeto przypuścić możności po- 
rozoic ma. Jeżeliby wszakże do niego przyszło, msm 
polecenie oświadczyć wam w imieniu Cesarza, że na­
wet w takim przypadku, kupcy angielscy nie mają 
nic do obawiama się ani o swe osoby, ani o swe  
w łasności, i że mogą rachować na opiekę, której do­
tąd używali. Proszę was obwieścić to wszystkim  
negocyantom angielskim®. W dniu 5 października, d.
r n i n i 4 i P P  Ml i r • n n a f r *  . % *

. »*:rętów angielskich, naładowanych towarami 
u nas; rozumie s ię , jeżeli Anglia nie będzie zatrzy­
m ywała naszych okrętów®.

— Czytamy w tymże dzienniku: Wybór nowenn 
patryarchy w Konstantynopolu, który został jedno­
myślnie przez biskupów św . Synodu dokonany, nie 
jest wcale, jak donoszą, dziełem' Anglii. Biskup An- 
tymos, zawsze był znany jak prałat PrawesłTwne- 
rossyjski. Porta ten wybór; zaw ierdziła, by dowieść, 
że szanuje prawa swych poddanych greckich. (K . W .)

T u r c y a.
z  porozrzucanych po dziennikach wiadomości z tea­

tru wojny, wyjmujemy co ważniejsze; Do Wiednia 
nadeszły prywatne doniesienia o zajęciu przez  Xur- 
jow  Bukaresztu. Gdy w szakże pogłoska ta w  piątek 
jeszcze wieczorem obiegała w W iedniu, przeto śmiało 
uważać ją można za zmyśloną, zw ła szcza , że w szy -  
u„ ^ r*Zcwjdyw a/ 1 ia i rachuby strategiczne zgadzają 
i ^°’ ®ukaresztem przyjdzie do bitwy,
1 wątpić me można iżby ustąpienie ze stolicy zaję­
tego kraju miało się stać beź w ystrzału , a fym T a-  
sem o żadnej noprzedn.o potyczce Die masz mowy, 
a urzędowe wiadomości dochodzące do 7 ao niPT l  
wią nawet aby Turcy mieli być blisko tegó miasu  
Po dzień 7 b. ra. nic ważnego nad Dunsj m nie za­
sz ło ; a wsaystkie doniesienia ograniczają się na szcze­
gółowym opisie znanych już wypadków. W prawdzie 
obie armie rosną w siły: Turcy przeprawiają się wciąż 
na puiktach zdobytych i do tej chwili zapewne cen­
trum i le we skrzydło srmii Omora Paszy stoi już na 
siemi w o łis  ie j, Rosyasom zaś nadciągają posiłki 
z Bessąrabii. Turcy płacą wszystko gotówką, obcho­
dzą się z mieszkańcami dobr.ie i mają też podestat- 
kiern żyw ności, narzekają tylko na brak paszy dla 
kom; w szakże z M ałej W ołoszczyzny a g łó w n e  
z Kalaf:tu za az za nadejściem wiadomości, iż Turcy 
przeprawiają się przez Dunaj, mnóstwo mieszkań­
ców zaczęto uchodzić do Siedmiogrodu, gdzie w ła ­
dze pograni zne otrzj'miły zlecenie starania się o ich 
pomieszczenie.

S ate llit kroniztadzki pisze o wypadkach nad Du­
najem: D. 1 b. m. m ędzy Dżjurdżewem i Ruszczu- 
kiem przyszło znów do  utarczki z tego samego po­
wodu co pod Izakcza. Rosysnie ch ieli część  s voići 
11 tylli pizeprowadzić pod w od ę, czemu Turcy za-  
pob edz usiłowali. P  d Izakczą znów słyszano ka­
nonadę. W o t u m  kiedy z obu stron walczono ped
i o  nnA  i!oP JUrd.^  Tem, ’ .®d 2 7 '■ m - do  i ,;o  b.m. 
5 9 ,0 0 0  (? ) armii tu eckiej przeszło Dunaj pod K ?-
lwaszem b ^  wystrzału i obwarowało się n% lewym  
brzegu rzeki. Z Braiły wiadomości dochodzą do 3 1 g  t 
k. m. Turcy któ.zy się cofoęli w czasie pożaru a I-  
zakczy, rsowrócili na dawne stanowisko po ugaszeniu 
ogn a. Z iY je  s ię , że  liosyanie chcą przeprowadzić 
znaczną hczbę lodzi kaaonierskieh w górę Dunaju, 
aby wspierać działania wojska lądowego. U 3  i  z 
m w szyscy Turcy osiedli w Brade bez względu na 
$t*n 1 wieit wysłani zostali pod strażą za g r »nice na 
siemię turecką. Rząd w Naddunajskich okolicach zu­
pełnie rosyjski, w szyscy auaczniejai urzędnicy po­
woła i zostjili do Bukaresztu, & niiejs:e ich zajęli 
Rosyanie. Zeg-ugi między Braiłą i Konstaatynopo- 
1 'w zu,oełnie wolna z wyłączeniem awilenów moł­
dawskiego, woloskieg 1, samiockiego i tureckiego, a 
statki pjd temi pawilonami będąc już naładowane 
mus a ły  złożyć ładunki. W  szpitalach buk resztskich 
leży pr ;r sz ło  3 0 0 0  rauayeh z bitw pod Dżju Jże-  
wem 1 O tenicą. W iększ i część raa pochodzi od ba­
gnetu, cd jest dowodem zaciętości walki. Książę G< r- 
ccaków, j .k  pisze Cop. Z . Cor. z B skaresztu pod d.
7 b.m. przybył do CHt^nicy 4 g  , w  ehwili naj&wn — 
szej utarczki w południe około oszańcowaneg > sta­
nowiska Rosyan. B y ł on sam ś viadkiem jak szańce 
znowu edobyto i popołudniu stracono je przeciw prze- 
magającym si łom. Turcy stoją nad Dunajem, Rosya­
nie nie stracili jednak swojćj pozycyi wśród szań­
ców. Książę Gorczaków udał się z Oltenicy do Dziur" 
dżewa. W łaściw a bitwa pod Oltenica trw ała od i  
ram do poz ia wieczorem z Dr/erwa *d™.zni. j  •

nych zajęh Turcy rowmez wielkie w yspy dunsjskie 
: J, «y pruski w Księstwach!

d zam f w 8^ u n k i8POdar<5W Z n° WCmi w ł* '
Korespond nt W ander era z Bukaresztu donosi 5 go 

' .  m. iz podrozni którzy Dżjurdże"’o tejże samej 
nocy oouseili, przynieśh wiadomość o nowej utarczce 
dniem poprzednio, a kanonada za c ą g ła  f!,ę ns noc* 
Mieszkańcy miasta pod gołem niebem ob .zow ali; wiele 
domów stało w płomieniach, utrzymywaao n-.wet że  
walka odbywała się  po ulicach. Dziś krąży także 
wieść o nowej b itw i' pod Oltenicą. Pod Bukaresztem 
osobliwie zaś w bliskiem M sgurelli słyszano huk dział 
przez całą noc. K siążę Gorczaków odjechał dziś nad 
Dunaj. Pod Oltenicą mian > w z ąsć ok -.ł0 s?0 j . 
tureckiego. W Czoph bbs nem miasteczku w yłącznie  
pri-ez katolików zaaircszkslem , Zgorzał p n e d  kilka
Ł  k . ic ia  w « j . , » e  J U J , ,

T irci^ k  d2 ° - r °  b,r:

« . . .  >d O . i . ,  ’ “!'th  * do • ‘•Wdi w d łtyd l ale
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Wiad mości Z Konstantynopola dochodzą do 3gO otrzymało bezpłatne mieszkanie 1 żywność; 97,000 przyjęto
b. m. W iedziano już ta-n 5JgO O rozpoczęcia kroKÓW na kilka dni, dopóki sobie nie Wynaleźli przytułku, w kantorze

■ A "  lorta tureckie m ówią, informacyjnym przez komis
się  3 5 ,0 0 0  Turków, zapłacono koszta podróży i

no 3 go pięciu jeńców  3 3 , 0 0 0  otrzymało z a t r u d n i  ------- „ —  —  —

rosyjskich w yższeg o  stopnia. W  Bosforze zarzuć;- licy za staraniem komissyi- Wydatki na wszystkich wychodźców
# y  3 gO b . m. kotwicę dwa liniowe okręty angielskie, wyniosły w upłynionyrn roku 600,000 dolarów (przeszło milion
dw a ”francuzkie i 8  parowych floty z  pod Besika. złr.), ale ta  summa reprezentuje tylko to co miasto urzędownie
W ojsku W koszarach odczytano raporta o przejściu udzieliło; prócz bowiem wspomnionój komissyi emigracyjnej, są
Dunsju pod Widdyniem i p o m y ś l c e j  potyczce W A -  jeszcze różne inne niezależne, francuskie, niemieckie itd. sto-
z y i ,  poczem żołn ierze stanęli w dziedzińcach do mo- | warzyszenia dobroczynności emigracyjne, 
dtitwy. Jen. Baraguay d’H .p jer^ sp od z.ew an y ,1 4 g o  —  J sZ d esto n e  od M ielca.)

Pod kroniką N. 23 9 Czasu wyczytaliśmy radośną nowinę, 
że w dyecezyi Tarnowskiój 2ch kapłanów w Mogilanach i 
Wietrzychowicach przeżyło 50 lat pracy w winnicy Paóskiój, 
i w gronie owieczek i Przyjacioł, których niezliczoną moc do 
bramy wieczności zaprowadzili, uroczystość sekundycyj obcho­
dziło. Do tój nowiny dodajemy, ze jeden jeszcze kapłan W. X. 
Jak . Cabalski, proboszcz w Gawłuszowicach obw. Tarnowskiego 
kanonik honorowy Tarnów, doczekał się także pięćdziesiątnicy 
swego kapłaństw a; ale odłożył jeszcze tę uroczystość w radość 
i wdzięczność obfitą, póki z plonów, które mu Pau winnicy 
pozwolił zebrać doczesne, ofiarując temu Panu część znaczną, 
nie przyprowadzi świątyni Jego do tój okazałości, aby uroczy­
stości jubileuszowój odpowiadała, i owieczkom przykład i dowód 
stawiała o wdzięczności ku Dawcy dóbr wszelkich, i o staro- 
żytnój dla ozdoby kościołów gorliwości jako i hojności.

P r s y j e s i i a l t  d a  K r a k o w a  0(j ą^ia 13go do 14go listopada: 
Szwejkowski c. r. kamorjunkier z Drezna. J.ndtobojfco 0. r. radca 
państwa z W iednia, Leaa Ostrowski asseknracy jny  sek retarz  
z W iednia. Antoni Kwiatkowski ss Biecza. Jan  Landowski z Klo- 
knszowy. Edward Homolaoz z Gnojnika. Ja lia  K orytow ska ze 
Lwów®. Edward Niemojewski c, r. m arsza łek  z Polski. A nastasya 
Kucharska z Tarnow a. Konstanty Pieniążek z M ichałowic. Jan  
Dunin z Kleczy.

W y je c h * U : Menoenzefd Antoni do W ar izawy. Jadow ska Eleo­
nora d i Polski. Bazylewioz Benedykt do W iednia. Hr. Koskul Mi­
chał, I,litero o. r. n dpor. do Berlina. Kogawski Lubin do Kamie­
ni :y. Hr. Krasicki Edmund, hr. Krasicka A niela , lir. K rasicki Mi­
c h a ł do Brukseli.

w ostatnim tygodniu o pełne 2 fr. na hektolitrze p rzy b ra ły , re ­
zerw a zaś mąki w Paryża  do 23,009 centn. spadła.

Portowe i głów ne europejskie targ i od ostatniego spraw ozdania 
żadnój nie przedstaw iały  zmiany.

Na gdańskiój giełdzie nie wiele było ru ch u , obecne albowiem 
ceny dla spekulantów nie przedstaw iają w idoków , a rozkazy an­
gielskie by ły  po większej części za nisko limitowane. Św ieże 
próbki z bliskich okolic G dańika w najgorszej przychodzą kondy- 
oyi 1 gatunku, inimo to jednak na konsumoyę chętnych znajdoją 
kupców. Na żyto je s t  znaozny odbyt po rosnących cenach.

Całotygodniowa sprzedaż ogran iczy ła  się do 74 ła s z t.  pszenicy, 
18 ła sz t. żyta, 36 ł .  jęczm ienia.

Płacono za ła sz t wagi holend. gold. prus.

W i i i i j a n ś d  i m J i o s y a  i p r z a a ys fow e ,
C E N Y  Z ił OZ A 

. u  T argow icy  p u b lic zn e j w K lepaczu  p r z y  K rakow i* 
to trzech  gatunkach praktykow ane, to mon. konto.

W  KRAKOWIE 
dnia 8 listopada 1853 roku.

Korzec pszen icy . .
A y t a ...............................................
jęoenaioniia . . . . . . .
o w sa ..................................
g ro ch u ...............................
J a g i e ł ............................
fiso li polskich . . . . .  
fasoli w ęgierskioh . . . 
t a ta rk i ...............................

I. Gatunek) U.Gatunek.
od ii da

lr lkril»rl-k-r
od || do
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Ul. Gatun.
od || do
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„ siemienia lnianego . . . .
„ „ konopnego . . .
„ ziem niaków ........................

C etaar siana wagi krakowS. . . 
»

Gar. spirytusu z o p ła tą  na 90 /,
„ okowity B . na 80%  .
n szumówki „ . na 51%
„ m asła  c z y s te g o .................

Kopa jaj k u r z y c h ...........................
Drożdży w tniea. zpiw am aroow  

„ dubeltów.
• LKaszy Jęsz. m iarka drobnój . . .

n o n  g ru b ó j. . . .
„ o z ę s to c h ........................   . . .
„ p sz e aa ó )............................... ..
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b. m.’ Bankierowie greccy  ofiarowali się na rachunek 
zamierzonej pożyczki naliczyć pewną kwotę pienię­
żną. Z  armii azyatyck'ej miano wiadomość o zdo­
byciu przez Turków Szafkatulu. Nad wschodniemi 
brzegami morza Czarnego blisko granicy rosyjsko- 
tureckiej stojące wojska wynoszą w  Bajazet 3 0 0 0 ,  
w  K ars 1 0 ,0 0 0 ,  w Ardakssan 6 0 0 0 ,  w  Batura i 
Cau uk-Su  2 4 ,0 0 0 .  Pomiędzy Ormianami azyatyc-  
kiem rozpowszechnione są  pisemka z przepowiednią 
ns cze le , iż w  r. 1 8 5 5  chrześciaaie będą mogli b ez-  
przeszkodnie pielgrzym ować do Grobu ś. Znany je ­
nerał Guyon w y sła n y  aosta ł do armii azyatyckiej.
Porta z tw ea w a ła  w szystk ie ludy A zyi oprócz P ersów , 
aby się  w z ię ły  do broni orzeciw  Rosyi. W ielka liczba  
pokoleń bądź n iep od leg łych , bądź le suych zbroi się;
R isy a  w szak że przygotowana na w szystko  i zdaje 
s ię ,  że  w ięk sze  s i ły  w  A zy i staw i do boju aniżeli 
w  Europie. Nad brzegami morza Czarnego osobli­
w ie pod R ed u t-K -le  stoi znaczny korpus; w Czeczni 
w yląd ow ało  2 0 ,0 0 0 ,  w  Tyflisie s tu  również armia 
pod rozkazami księcia Dołgorukiego dla zasłonienia  
g łów n ej drogi wiodącej stamtąd do Dagestanu i czer-  
kieskich posiadłości. Z Afganistanu przybyła  do T e­
heranu deputaeya w zyw ająca  S z a c h a , aby na przy­
padek wojny między Turcyą i R osyą podniósł bron 
przeciw  tej ostatn ej; żądanie to jest kategoryczne i 
na przypa lek odmowy w sparte pogróżką.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
Neue Zeit donasi o schwytaniu w Lipsku jakiegoś rze­

zimieszka sławnego Edwarda Schón, jednego z kupy złodziei, 
którzy na kolei między Oderbergiem i Wiedniem systematy­
cznie prowadzili rzemiosło swoje, kradnąc tłomoki i obrzynając 
kieszenie podróżnych, albowiem towarzysze Schona nie są do­
tąd  wykryci.

—  Pamiętniki doktora V óron, o których już kilka razy
wspominaliśmy, pociągną za sobą następnośó wcale niespodzie-
waną. Wszyscy pisarze i artyści rzucili się chciwie do czytania 
tój książki, z wielkim wydanej hałasem ; skoro wszakże spo­
strzeżono, że autor ogłasza w nich wszystkie listy, jakie od­
bierał od różnych znakomitości, powzięto postanowienie, aby 
żadnych odtąd niepisywać listów. Ktokolwiek przyszedł do ja ­
kiego znaczenia, unika teraz najstaranniój wszelkiój korespon- 
dencyi, a pewien dowcipny poeta, członek akademii francuskiój, 
dał się z tóm słyszeć, że odtąd ani do szewca swojego pisać 
nie będzie, w obawie, aby kiedy nie figurował w jakich „pa­
miętnikach paryskiego szewca“ , gdyby się tem u pisać zachciało.

  Pomimo smutnych dat, jakie napotykamy w sprawozda­
niach o wychodźtwie z Europy do Ameryki, wychodźtwo to 
wzrasta w proporcyach zadziwiających. Za przybyciem (Jo je ­
dnego z portów Ameryki, każdy wychodźca, bez różnicy stanu 
i majątku płaci półtora dolara (3 złr.) pogłównego, ta  kwota 
przeznaczona jes t na pokrycie kosztów tak zwanój komissyi 
emigracyjnćj, która zmarłych chowa, chorych pielęgnuje i opu­
szczone lub osierocone dzieci pod swoją bierze opiekę. Roczne 
sprawozdanie Nowoyorskiój komissyi emigracyjnćj interesujące 
podaje w tym względzie szczegóły. Liczba przybyłych w r. 185 2 
do tój jednój stolicy emigrantów, przewyższa wszystkie poprze-
dnie la ta ; wynosiła ona 310 ,000  przybyszów, między którymi , p8 a , a!lu m; irk*.. .
12 0,000 Niemców, tyleż Irlandczyków, reszta z różnych stron , Mąki z p,d krupek miarka
Europy- O grom na większość potrzebow ała w spaicia, mn stwo  ̂ , % ftBta Krakowa,
okrętów  przywiozło z sobą feb rę , chorobę lub o sp ę ; tysiące tai 0 ! , y w ^ i r S 'R a Z a  i Keferoat.
biednych wychodźców chorowało w sku tku  nadzwyczaj ostrej _ W . Cengler. W incen ty  Danek. le o fil  W e ty  er. ,
zimy. W szystkie domy na przy tu łek  d la  nich przeznaczone, by ły  , K ozubow ski.  ̂ ' ! n 1 Adjnnkt.
przepełnione; założono nowe szpitale i ponajmowano w różnych j 10  liatnp Przy *1 n^ łł,,r *“aoznyoh
stronach m iasta m ieszkania, aby chociaż tymczasowo przybyw a- j oWOZ40h zagranicznych ta rg  ponieś*'4 e °« yn ik i był bez
jący ch  pomieścić. G łówny szpital na wyspie W ard  przy ją ł ożywienia, a forsowane sprzedaże ,u' ł  j w en'eui 1 do
w ciągu  tego  roku  1 8 ,0 0 0  pacientów, gm ach kw arantanny 9 0 0 0 . 2 s«yl. na kw arterzo . Część pcwn* ' w z ocyi
Pozostaw ali oni w przecięciu po 33 dni w szp ita lu ; śm iertel- , “winno Ao .
ność dochodziła  11 -procent, Ucząc w to cho lerę, suchoty i i pszenicy Jęczm. ow sa «•■». 1-. mąki
ospę Z ośm iu lekarzy  przowodmczących pojedyńczym  oddzia- ' _  1930 ^  centn.
łom ,' trzech  pad ło  gorliw ości swojój ofiarą W  liczbie pielęgno- | * kra ju  . 4,589 9,431 ^ ,3 6 0  _  ^  __ 35,867
wanych było 4 3 3  zbrodniarzy, k tó rzy  w brew traktatom  prze- ; * Vzkockie ’i p ro « i“°l,onl4l,") “ "Sielskie p0 nnj-
transportow ani zostali do A m eryk i, zaczćm po wyzdrowieniu j 4 ł ł» ah zam knęły sie cenach. .owozów ; w
odesłani zostali do Europy. 3 5 5  przybyłych do Now ego-Y orku, , VVe Prancyi pomimo ogromnych ^  1J |ep^ oh S»-
było obłąkanych. Z pom iędzy potrzebujących w sparcia 2 0 ,0 0  0 : tunkaeh dopeln.onych zas.ewów, C°'loo«'C i
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“W  oiągu tygodnia przebyło T o rań 1 beriinka «~38 ła sz t.'p s z c  
nioy, 26 tratew  z 12333 belek sosnow ych, 216 dębowych 67 ł a -  
sztów bali. 40 ł .  klepki. ’

W ysokość wody w Torunia 4 stóp 3 cali.
K ursa za m ia n :  Londyn 1 9 7 % .— Amsterdam 101 '/,. — Paryż 

Hamburg 4 5 '/,.  W arszaw a —.
M akowski K eudzior Sp Comy.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
W ie d e ń . K ursa telegraficzne % dnia 14  listopada: — Metaliki 

5-pr. 9 1 '/«- Metaliki 4 % -p r . 81% . — Metaliki 4-pr. 72% .
d-pr. z 1353 r. 9J. _  3 % -p r. 49% ,. -  1 -pr. 19% z c iągn.— 
z i830 r. 250, .302. — Augsburg 116. — Londyn 11 kr. 18. — 
Paryż 1-36 /s . Akoye Bankowa 1304. — Akoye koi. żel. półn. 
Perdyn. 2310. — Pożyczka z r . 1751 lit. A. 9 7 7 ,.. ,  B. 116% . 
Ost-Donau Dampfsch. 609% .

K u r s  k r a k o w s k i  14 listopada. Bankn. austr. ż. 9 2 '/, p ł. 92. —
Praski karnn t źąd. 1 0 5 '/,, pł. 104% - — Rnblo srebrne nowe
al psri. — Cwancygiery aowo ż. 107, pł. 106*/.. — Cwan-
oygiery stare  ż. 106% p ł .1 0 6 '/ , . - I m p c r y a ły  ż. 34 8, pł. 34 6. 
Dukaty austr. i holend. ż. 19 1 3  pł. 1 9  10. -  20frankowe ż. 33 20 
pł. 33 10. — L isty zast. poi. ż. 98%  pł. 98% . — Listy Z ast 
galic. * kupon. pł. 9 2 ,/,. ż. 9 2 '/ ,.

K u r s  lw o w s k i  z d. 8 listop. Dukat holend. 5 z łr .  14 kr. — Du­
kat ces. 5 z łr . 19 k r. — Półim poryał ros. 9 z łr . 16 k r. _
Rubel ros 1 z łr . 47 % kr. — T alar pruski 1 z łr .  39 kr. — Pol­
ski kurant i pięciozłotówka 1 z łr . 19 kr. — Knrs listów zas t, 
w gal. stan. Instytucie kredytow ym : Kupiono prócz kuponów 100 
po 91 z łr . 18 kr. w mk. — Sprzedano 100 po 91 z łr . 48 k r . — 
Dawano za  100 z łr .  — kr. 18. — Żądano z łr . — kr. —.

K u r s  w ie d e ń s k i  z d. 12 listop. Metaliki 9 1 '/ , ,— Nowa pożyczka 
81% . — Al.cyc Banku wiod. 1308. — Akoye kolei żel. szl. 222. 
.Agio od z ło ta  2 0 '/,,  od srebra  14% .

K u r s  w r o c ł a w s k i  z d. 12 listopada. Banknoty austr. 882/3 ż. — 
Banknoty polskie 965/,,  ż. — L isty  zastaw ne polskie dawne i 
nowe 9 37 , ż. — L isty  zastaw ne poznańs. 4 -p r. 102% ż . , dto 
3 % -p r. 97 ż. — Kolej K ra k .-g ó rn o -sz lą sk a  i.
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d stać możoa zaw sze św ieżych w Hm dlu E d w a r d a  I f u e H a  
w Rynku pod Jaszo turkam i. (1 1 1 5 -2 -3 )

z  Spodziewając si^ jak zwykle dzienników wieczornych 
— i zwykłych listów, listy i wiadomości wczorajsze umie­

ściliśmy w dzienniku. Tymczasem nie odebraliśmy nic 
oprócz dzienników francuzkich.

Te zaś nie sięgają tych nawet wiadomości jakie list 
nasz wiedeński umieszczony w zwykłej korespondencyj­
nej rubryce zawiera. Musimy zatem, niecbcąc powtarzać 
tego, co już w korpusie dzisiejszego numeru sto i, ode­
słać czytelników naszych przyzwyczajonych do czytania 
tutaj najświeższych wiadomości, do korespondeucyi na- 
szói wiedeńskiej i innych, jakoteż do rubryki Turcyi.

Dzienniki francuzkie nie przyniosły jeszcze owego ar­
tykułu z Monitora, o którym mówi korespondent nasz 
z Wiednia, według depeszy zawartój w Korresponden- 
cyi Austryackiej. Niemasz naturalnie także żadnych wia­
domości późniejszych co do Oltenicy, bo wiadomość o 
Bukareszcie czystą nam się wydaje bajką. Monitor fran- 
cuzki donosi tylko o wejściu flot połączonych do Bosforu 
na dniu 2m listopada. La Patrie  według listów prywa- 
nych pisze; że flota angielska zarzuci kotwicą w Terapii, 
francuzka w Bujukdere. Oba te miejsca są po stronie 
europejskiój oddalone o godzinę lub półtory od ujścia 
Bosforu do morza Czarnego. W  Terapii jest port obszer­
ny i wygodny, w Bujukdere jest przystań zupełnie bez­
pieczna i od wszelkich wiatrów całk em zasłoniona.

Piszą z Portsmuth pod datą 9go b. m., że flota w Spi- 
thead otrzymała rozkaz, aby gotową b y ła  odpłynąć l ig o ,  
wszakże nikt się niedomyśla miejsca przeznaczenia.

Mówią, że p. de Maupas poseł francuzki w Neapolu, 
zastąpiony zostanie przez p. de la Cour, na którego miej­
sce jedzia do Konstantynopola p. Barraguay d’Hilliers.

Wysyłka floty h isz p a ń sk ió j na wschód, o którój jak się 
zdaje nie ma wątpliwości, uia ną celu odnowienie wpływu 
tego państwa w Jerozolimie. Hiszpania jakeśmy to już 
kiedy indziej dłużej starali się przedstawić, niemiała da- 
wniój przynajmniej zamiaru mieszania się w sprawę wscho­
dnią, ale tylko w sprawę miejsc świętych, mając tam kla­
sztory, które zostają pod jej wyłączną protekcyą.

F ra n k fu r tsk i Journal donosi, że na posiedzeniu 
zgromadzenia związkowego wniesionym został przez Au- 
stryę przedmiot sprawy wschodniój i związek w jakim 
z nią zosta;e redukeya armii cesarskiój, a przytem obja­
wiono na nowo nadzieję, iż pokój utrzymanym będzie. 
Wszyscy posłowie wyrazili się z podziękowaniem za u -  
dzieloną wiadomość.

Avsom  CsAPLfiSsKi,  zara^dae* drukarni.


